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Nr. 201. Na posiedzeniu Sejmiku Pow iatow ego dnia 
23, m arca  1922 r. zostaii w ybrani:

1. Ho W ojskow ej K om isji P rzeg ląd ow ej.
na cz ło n k a :  

rólnik p. S tanisław Sierszulski z Pogorzeli 
na z a stę p c ę :  

rólnik j». W alenty Borowski ' z  Koźmina
2. P ow ia tow ej K om isji F in an sow ej, 

na cz ło n k ó w :
a) ziemianin p Jó ze f  Chełkowski z Staregogrodu
b) lekarz p. Dr. Telesfo r  Synoradzki z Koźmina
c) bankowiec p Edm und Rybakowski z Koźmina

na za stęp có w :  
a j  robotnik p. F ranciszek  S m ek ta ła  z Lipówca 
b) ziemianin p. Dyonizy Kuliński z Serafinowa

3. do Z arządu P o w ia to w ej K asy O szczęd n ośc i, 
na czło n k ó w :

a) ap tekarz  p. W acław B elcerek z Koźmina
b) ziemianin p. Dyonizy Kuliński r  Serafinowa

na z a stę p c ó w :
a) kupiec p. Teofil P ila rczyk  z Koźmina
b) lekarz p. Dr. Telesfor Synoradzki z Koźmina

4. do Rady N adzorczej P ow . K asy O szczęd n o śc i, 
na cz łon k ów :

a) ks. proboszcz S roka  z Borzęoiczek
b) ziemianin p. Dr. W eibs z Dębiogóry

na za stęp có w :
a) gospodarz p. Kazimierz Nowak z S taniew a
b) robotnik p. J a n  B urdz iąg  I z Starej Obry

5. do P o w ia to w ej K om isji D rogow ej, 
na człon k ów :

3) robotnik p. W alenty  Otworowski z  Głoginina
b) ziemianin p. Dyonizy Kuliński z Serafinowa
c) gospodarz p. Andrzej K aczm arek i. Gościejewa
d) robotnik p. W alenty B udajczak z Głuchowa

na za stęp có w :
a) ziemianin p. Jó ze f  Modlibowski z Skałowa
b) gospodarz p. Ignacy Daszyński z B ruczkow a
6. do K om isji do p ob oru  i o sza co w a n ia  koni

poborow ych , 
na człon k ów :

a) ziemianin p. Jó z e f  Modlibowski z Skałowa
b) gospodarz p. Ignacy  Baszy risk i z Bruczkowa
c) rólnik p. Stanis ław  Sierszulski z Pogorzeli
b) ziemianin p. Dr. Cbosłowski z C zarnegosadu

na za stęp có w :
a)  ziemianin p. Jó ze f  Chełkowski z Staregogrodu
b) gospodarz  p. Kazimierz Nowak z S taniewa
ć) gospodarz  p. Andrzej K aczm arek  z Gościejewa
d) gospodarz p. Rosik z K aniewa

7. na rzeczo zn a w có w  do o sza co w a n ia  szk ód , k tó ­
re p rzez  ćw iczen ia  w ojska p ow stan ą .

a. na ob w ód  K oźm in
dyrek to r szkoły rolniczej p. Cybulski z L ipówca 
gospodarz  p. Jó ze f  P a tc re k  z W ałkowa 
robotnik p. Jó z e f  D am azyniak  z K oźm ina

b. na obw ód  B orek
d yrek to r  p. Rybicki z K aro lew a 
gospodarz  p S tan is ław  Dopierała  z Skokowa 
robotnik  p J a n  K raw iec  z Małgowa

c. na obw ód  P o g o rze la
rólnik p. S tanisław Sierszulski z Pogorzeli 
ziemianin p. Fr. Przy łusk i z Ł ag iew nik  
robotnik p. W alenty  B udajczak  z Głuchowa

d. na obw ód  K uklinów
urzęd. gospodarczy p. Taczanowski z Kuklinowa 
gospodarz  p. Andrzej K aczm arek  z G ościejewa 
robotnik  p. Franciszek  S za ła ta  z Krom olic

8. na rzeczo zn a w có w  do o sza co w a n ia  św ia d czeń
w ojennych .

1. dyrek to r  szkoły rolniczej p. Cybulski z L ipów ca
2. gospodarz p. Jó ze f  P a te re k  z W ałkow a
3. robotnik p. Jó z e f  Damazyniak z Koźmina
4. posied/.iciel fabryki maszyn p. K rystek  z Koźmina
5. m is trzsiod larsk ip  S tanisław  Antoniewicz z Koźmina
6. budowniczy p. Kolendowicz z Koźmina
7. k ieiow n biura pośred. pracy p. W ujek  z Koźmina
8. Dyj. p. Rybicki z Karolewa
9. gospodarz  p. S tanisław Dopierała z Skokow a

10. robotnik  Jan  Krawiec z Małgowa
11. kupiec p. Slanisław Michalski z Borku

12. gospodarz p. Dolatowski z Szelejewa
13. gospodarz p. Dolatowski z Trzecianowa
14. rolnik p. S tanisław  Sierszulski z Pogorzeli 
13. ziemianin p. F. Przyłuski z Łagiew nik
16. robotnik p. Walenty Budajczak z Głuchowa
17. p. Tom asz Czwojda z Pogorzeli
18. gospodarz p. Wojciech Kaczmarek z Starej Obry
19. urzędoik gospodarczy p Taczanowski z Kuklinowa
20. gosp. Andrzej Kaczmarek z Gościejewa
21. robotnik p. Franciszek Szałata z Kromolic
22. gospodarz p. Michalak z Ciegielni
23. gospodarz  p. Nowakowski z Skałow a
24. p. Politowicz z Kromolic

9. D o  K om isji licen cjo n o w a n ia  stad n ik ów , 
na c z ło n k a :

ziemianin p. Dyonizy Kulińska z Serafinowa 
na za stęp cę !  

gospodarz p. Stanisław Dopięrała z Skokow a

10. D o K om isji o g lę d z in  rzek. 
a) O ch li na c z ło n k a :

ziemianin Fr. P rzy łusk i z Łagiewnik
na z a s tę p c ę :

gospodarz Jan  Tysiak z Starkowca
b. R adency na cz ło n k a :  

dzierżawca majętności Gidaszewski z Kromolic 
na za stęp cę :  

gospodarz Jan  Adamiak z Kromol c

11. do K om isji licen cjon ow an ia1 o g ieró w
na cz ło n k ó w :

a) ziemianin Józef Chełkowski z S ta regogrodu
b) gospodarz Ignac Baszyński z Bruczkowa

na za stęp có w :
a) dyrektor Rybicki z Karolewa
b) ro lnk Stanisław  Sierszulski z Pogorzeli

12. do K om isji podatku b u d yn k ow ego .
na c z ło n k ó w :

a) budowniczy Augustyn Zuske z Borku
b) „ Kolendowicz z Koźmina
c) gospodarz Kaźmierz Nowak z Staniewa
d) robotnik  Franciszek  Szałata z Kromolic

na z a s tę p c ó w :
a) rolnik Br. Foltynowicz z Pogorzeli
b) robotnik Walenty Budajczak z Głuchowa
c) gospodarz Andrzej Kaczmarek z Gościejewa
d) dzierżawca probostwa Kieliba z Koźmina

1£. D o P ow ia tow ej R ady S zk oln ej  
na c z ło n k ó w :

a) ksiądz dziekenąBorkowski z Borku
b) bankowiec Rybakowski z Koźmina
b) lekarz Dr. Synoradzki z Koźmina
d) rolnik Stanisław Sierszulski z Pogorzeli
e) gospodarz Tarnowski z Polskikh Olędrów

na za stęp có w :
a) ksiądz proboszcz Czerwiński z Pogorzeli
b) robotnik p. Otworowski z Głoginina
c) burm istrz  Nowakowski z Koźmina
d) robotnik  p. J a n  Burdziąg I z S ta re j  Obry
e) ziemianin p. Kuliński z Serafinowa

— L. dr. 300/22 W. P. —  
Koźmin, dnia 18. kwietnia 1922 r.

Starosta, Czarnecki.

Nr. 202. D otyczy inw alidów  w ojay polakisj 
i niem ieckiej, wdów pozostałych po poległych  
w  tychże wojnach oraz weteranów z roku 
1863 i pozostałych wdów i sierót po tychże.

W szyscy inwalidzi z wojny niemi«ckiej i polskiej, 
wdowy i sieroty po poległych w  tychże wojnach, oraz 
w eterani z powstania narodow ego 1863 r. wzgl. wdowy 
i sieroty po tychże winni się najpóźniej do 10-go 
maja r. b . w odnośnych M agistratach w zgl. 
Komiaarjatach obwodowych w  celu podania po= 
trzebnych danych co do ewtl. udzielenia im pom ocy 
i t. d. zgłosić.

Panów  Burm istrzów i Komisarzy proszę intere­
sującym podać do wiadom ości. —  L. dz. 92/22 O. P. —  

Koźmin, dnia 27. kwietnia 1922 r.
Starosta.

w  z. Andrzejczak, Starszy Sekretarz Pow iatow y.

Nr. 203. Płacenie podatku
pow iatowego od psów

W edle § 1 ordynacji dotyczącej płacenia podatku  
pow iatow ego od psów  z dnia 29. lipca 1906 r  i zmian 
z dnia 17. czerw ca 1919 r. i 14. grudnia 1920 r. płaci 
się  od każdego n iessącego  psa podatek pow iatow y  
w  kw ocie 50 m arek rocznie za  każdego pierszego psa  
i 75 marek rocznie za każdego dalszego psa do m iej­
scow ego urzędu poborczego.

Celem  ustanow ienia podatku tego upraszam  M a­
gistraty i Zarządy gmin i dworów, aby zechciały
w przeciągu 8 dni dokonać w każdym  domu spisu 
w s z y s t k i c h  psów podług stanu z dnia 1. stycznia  
1922 r. używając do tego formularzy, które się n ie­
baw em  dostarczy.

Listy należy dokładnie w ypełnić, na ostatniej
stronie co do zgodności i zupełności pośw iadczyć i mi 
najpóźniej do 8 maja r. b . doręcsyć.

W  listach pcborczych należy bez wyjątku w ssy- 
stk is dnia 1. stycznia 1922 r. znajdujące się 
psy, także i te, które jeszcze ssają i dlatego są wolne  
od podatku zapisać.

Ukrywanie znajdujących się psów , nie prawdziwe 
podanie względem  tego czy pies jeszcze ssa i inne 
wykroczenia przciw przepisom  wyżej wym ienionej or­
dynacji pociągając za sobą karę aż do 3 0 0  marek.

—  Nr. dz. 378/22 W . P. —
Koźmin, dnia 22. kwietnia 1922 r.

Przsw odincsąoy W ydziału  P ow iatow ego  
Czarnecki

Nr. 204. Kilkakrotnie stwierdzono, że nie bywa 
przestrzegana obowiązującą dotychczas ustaw a pruska 
z dnia 28-go sierpnia 1905 r. dotycząca natychm iasto­
wego zgłaszania w przeciągu 24 godzin wypadków  
chorób zakaźnych (zaraźliwych) a także wypadków  
śm iertelnych wskutek choroby zakaźnej §§ 1, 2 i 3 
tejże ustawy.

Zaznacza się, że do zgłaszania w ypadków  chorób  
zakaźnych i Wypadków śm iertelnych wskutek tejże 
choroby zobow iązani są:

1. powołany lekarz,
2 zarządca (głowa) m ieszkania,
3. każda leczeniem  lub pielęgnowaniem  trudniąca 

się osoba,
4. ten, w którego m ieszkaniu lub dom ostw ie za ­

szed ł wypadek choroby lub śmierci.
Z głaszać należy n a t y c h m ia s t  każdy wybuch z a ­

raźliwej choroby w m ieście w urzędzie policyjnym, 
a na w siach w komisarjatach.

W yżej wymienione urzędy winny odwrotni® 
o wybuchu lekarza Pow iatow ego uwiadom ić.

Za n iezastosow anie się do pow yższej ustawy z o ­
stanie nieprzestrzegający podług § 35, ustępu 1 tejże 
ustawy dotkliw ie ukarany. —  Nr. dz. 275/22  St. I. —

Koźmin, dnia 25. kwietnia 1922 r.
Starosta.

Nr. 205. N astępujące o so b y  zam ierzają z powiatu tu ­
tejszego w yprow adzić się do Niem iec.

1. PreiG Paw eł, syn gospodarski z Gum ienic
2. Paw eł Scholz, kupiec z Koźmina wraz z rodziną
3. Marta Scholz, bez zaw odu z Koźmina
4. P aw eł Tam bach, osadnik z E lźbietkow a wraz 

z rodziną.
Osoby i urzędy, mające jąkiekolwiek pretensje de 

powyższych osob, zechcą się  w przeciągu 6 dni w  tu- 
tajszem Starostwie pokój nr. 3 zgłosić.

Koźmin, dnia 27. kwietnia 1922 
Starosta 

w zast. Andrzejczak

Obwieszczenia innyeh władz.
Nr. 206. W edług stw ierdzenia w eterynarza pow iato­
w ego padł koń w łaścicielow i p. Józefow i Kulińskiemu 
w G ościejew ie na nosaliznę.

Zarządzam aż do stw ierdzenia przez Instytut Hy- 
gieniczny Zwierząt zam knięcie podw orza w  celu < b- 
serwacji Zatem w stęp i w jazd na podw órze p. K u­
lińskiego ludziom nieprzynależnym  do gospodarstw a, 
sprzedaż i zakup jakiegobądź bydła w gminie G o ś­
ciejewie jest wzbronione.

Koźmin, dnia 2D. kwietnia 1922 r.
K o m isa r z , o b w o d o w y

Jarociński

Nr. 207. W  celu zaprow adzenia wzgl. uzupełnienia  
ew idencji wszystkich m ężczyzn  w wieku wojskowym, 
w zyw a się w szystkich m ężczyzn zam ieszkałych w K o­
źminie, Białym dw orze, Tatarach i Chełkówku a uro­
dzonych w latach od 1882 do 1900 i 1902 do natych­
m iastow ego zgłoszenia  się w  biurze U rzędu Policyj* 
nego w  Koźm inie w  godzinach urzędowych i przed­
łożen ia  papierów  wojskowych, najpóźm tj do wtorku  
dnia 2 m aja 1922.

Koźmin, dnia 26. kwietnia 1922 r.
M a g is t r a t .
N ow akow ski.



I l l  Dział nieurzedpŷ nH
Obywatele Polacy!

W obec nieiłychanego teroru  i gwałtu, jakich roz­
bestwione bandy niemieckie dopuszcżają się na bez­
bronnej ludności polskiej Górnego Śląska wobec setek 
ofiar nieszczęsnych, które giną od kul morderczych, 
wobec faktu iż mordercy uchodzą bezkarnie i p ro ­
wadzą dalej swe krwawe rzemiosło, społeczeństwo 
polskie nie może pozośtać obojętnem i musi zapro­
testować przeciwko haniebnym zbrodniom na współ­
rodakach  naszych.

Dlatego prosimy Szanowne Obywatelstwo Koźmina 
i okolicy o gremjalne stawienie się na

wiec protestacyjny
który się odbędzie w  m e ć U U lę ,  dnia 30. kw iet­
nia b. r. po en in ie  (około godsiny 12 na poł.) 
na rynku w  K o ź m i n i e .

W  razie niepogody odbędzie się wiec na sali 
p. Mrozkowiaka.

Rada Powiatowa Obrony Kresów Zachodn.
K o m i s a r z  P o w i a t o w y  S e k r e t a r z

('—) Nowakowski (—) Scheurich

Rathenau o stosunku Niemiec 
do Polski.

Warszawa, 25. kwietnia. (K. P.). Smogorzewski 
telegrafuje do „Gazety Porannej- co następuje: 
W dniu wczorajszym Smogorzewski rozmawiał przez 
godzinę z Rathepauem na temat rozmowy tego ostatn. 
z polskim ministrem Skirmuntem . Rozmowa powyższa 
została zainicjowana w sposób następujący: Zaraz po
przybyciu do Genui Wirth i dr. Rathenau złożyli 
Skirmunt iwi swe bilety wizytowe, 11. kwietnia na po­
siedzeniu komisji politycznej Skirmunt zapoznał się 
Rathenauem, który przy tej sposobności zaznaczył, 
że chciałby dłużej pomówić przy pierwszej okazji. 
22-go kwietnia Skirmunt spotkał się z dr. Wirthem 
i z dr. Rathenauem, na śniadaniu, wydarem przez 
króla na cześć delegacyj państw poszczególnych. 
Polski minister spraw zagranicznych pzzypomniał kan­
clerzowi Rrzeszy i współtowarzyszowi oświadczenie 
dr. Rathenaua z 11. kwietnia. Z tego powodu rozmowa 
między obu ministrami spraw zagranicznych toczyła się 
się w cztery oczy. Podczas wymiany zdań Skirmunt 
zaznaczył, że traktat w Rappollo nie budzi w Polsce 
niepokoju ale Polska czyni zastrzeżenia tylko do art. 
116, który występuje przeciw naszemu żądaniu odszko­
dowań. Dr. Rathenau w odpowiedzi zaprzeczył tym 
prawom, natomiast samorzutnie oświadczył, że po roz­
strzygnięciu likwidacji w Genewie Niemcy będą uważać 
kwestję śląską za ostatecznie załatwioną. Mówiono 
długo o niezałatwieniu sprawy gospodarczej między 
Polską i Niemcami, której uregulowanie przewidziane 
jest t  protokule polsko-niemieckim, podpisanym
10. stycania 1920 roku w Paryżu. Z mowy Rathenaua 
można było wyczuć, że Niemcy chciałyby skończyć 
gospodarczy bojkot Polski, ale będą chciały tę sprawę 
związać z układem polsko-niemieckim, przewidzianym 
przez układ paryski z 10. stycznia i ze sprawą transytą 
przez Polskę. W związku z rozmową Skirmunta 
z Rathenauem należy zaznaczyć, że w komisji ekono­
micznej Niemcy stoją na stanowisku zmniejszenia do 
minimum utrudnień gospodarczych dla międzynarodowej 
wymiany; w tym wypadku chodzi im bowiem o uzy­
skanie rynku zbytu dla swych towarów. Wobec tego 
trudno jest im kontynuować dotychczasową politykę 
wobec Polski.

Dowiedziałem się ponadto od R athenaua, że w naj­
bliższych dniach ten  ostatni razem  z dr. Wirthem 
i Hermesem mają zaprosić polskich ministrów Jodkę, 
Narutowicza, S trasburgera, Skirmunta i Herm esa na 
śniadanie, na  którym ma być omawiana sprawa w zno­
wienia rokowań gospodarczych polsko-niemieckich.

Przebieg konferencji m inistra Skirmunta 
z Rathenauem.

Genua, 25. 4. (Pat.) Minister Skirmunt odbył 
jednogodzinną konferencję z Rathenauem . Rokowa­
nia dotyczyły spraw gospodarczych i górno-śląskich. 
W  toku rozmowy Rathenau  oświadczył, iź wobec 
wyniku rokowań genewskich, uw aża sprawę Górnego 
Śląska za załatwioną i nie widzi przeszkód do roz­
poczęcia przewidywanych rokowań polsko-niemieckich.

Genua, 26. 4. (Pat.) Wczoraj odbyło się w ho= 
telu Eden  dłuższa konferencja pomiędzy ministrem 
Skirmuntem a  Rathenauem . Konferencja dotyczyła 
definitywnego wznowienia pertraktacvj wynikających 
z trak ta tu  wersalskiego, a dotyczących całego szeregu 
problemów gospodarczych. W  kolach politycznych 
przywiązują do tej konferencji wielkie znaczenie. 
Sądzą, że Niemcy ostatecznie zniosą wszelkie ogra­
niczenia wywozowe stosow ane wybec Polski. Roko­
wania niemiecko-polskie miały być podjęte po defi- 
nitywnem i formalnem przeprowadzeniu decyzji z 20. 
października, odnoszących się do G. Śląska, to 
znaczy mniejwięcej w lipcu nie później jed n ak  jak 
w sierpniu br. W  kołach polskich panuje przekona* 
nie, że tym razem  należy odczekiwać ostatecznego

Uregulowania i porozumienia we wszystkich kwest* 
jach dotyczących stosunku Polski do Niemiec. Min. 
Skirmunt wyraził się o wczorajszej konferencji z min. 
R athenauem  z wielkiem zadowoleniem.

Sprawy polskie
JĘZYK M NIEJSZOŚCI NA ŚLĄSKU.

W a r s z a w a ,  26. 4. (K. P.) Podczas rokowań 
polsko-niemieckich w Genewie, doszło do porozumie* 
nia w sprawie uprawień językowych dla mniejszości 
narodowej.

Język  polski będzie dopuszczony do pierwszej 
instancji sądu górnośl. na te renach  przypadających 
Niemcom, język niemiecki na  odw rót na terenach 
przypadających Polsce

K O SZTA  O K U PA CJI G. ŚLĄSKA.
G d a ń s k ,  24. 4. (K. P.) Koszta okupacji G. Śląska 

wynoszą dotychczas 10 miljardów mkp. Suma ta zo­
stanie rozdzielona pomiędzy Polskę i niemcy w sto­
sunku do otrzymanych terenów przez te rządy w zie­
mi Śląskiej. _ _ _ _ _ _

Wiadomości miejscowe
Koźmin. Na wtorek, dnia 2. maja b. r. godz. 7 

wieczorem zapowiedziany w auli tutejszego seminarjum 
nauczycielskiego wielki koncert wokalno-instrumentalny. 
Wszystkie koncerty dotychczasowe urządzone przez 
setninarjum wzbudzały zawsze ogólne zainteresowanie 
i cieszyły się wielkiem powodzeniem Program szcze­
gółowy koncertu obejmuje wybór najwybitniejszych 
utworów kompozytorów naszych i zagranicznych

Zwracamy uwagę na afisze rozlepione w mieście 
naszem. Koncert odbędzie się na cel bardzo wzniosły, 
zaopatrzenie kaplicy seminaryjnej w potrzebną bieliznę 
kościelną. Nie wątpimy, że publiczność miasta i oko­
licy odczuwająca prawdziwą sztukę uwzględni równo­
cześnie szlachetny cel i zapełni salę seminaryjną po 
brzegi.

Wałków. Staraniem p. naucz. Doktora urządzono 
dnia 23. b. m. przedstawienie amatorskie na salce pa- 
rafjalnej w Wałkowie. Odegrano: „Chrzest w ogniu* 
i „Swaty-. Przedstawienie wypadło dobrze. Były 
w prawdzie tu i owdzie usterki, lecz te dadzą się wy- 
tłomaczyć tern, że w ostatnich dniach zabrano do woj­
ska dwóch najlepszych amatorów. Gra poszczególnych 
osób była dobra. P. K., którego różne -trzymały się 
kawały w roli żyda, dał tyle rzetelnego sparodiowania 
śmiesznej postaci, iż budził złudzenie, że znajdujemy 
się na operetce a nie na „Chrzcie z ognia". Wogóie 
sceny komiczne wypadły znakomicie. W scenach tragi­
cznych było może nieco sztuczności, brakło wżycia 
się w akcję. Żałować tylko należy gardziotka jednej 
z druhen, której w końcowej pieśni głos nie dopisał, 
budząc śmiech wśród publiczności.

P. Doktorowi, a także p. Kamińskiei, która po­
święciła swój słusznie się należący wypoczynek, przy­
bywając z wakacyj cztery dni przed rozpoczęciem nauki, 
i p. Żachmanównie należy się wielkie uznanie. Mimo 
zajęcia zawodowego nie wahali się podjąć tak trudnej 
i mozolnej pracy, i zdołali w dość krótkim czasie wy­
uczyć niezwykłych do gry amatorów.

Praca wśród ludu jest wogóie konieczną. Przed­
stawienia podobne wywierają wielki wpływ na niego, 
podnoszą jego kulturę, zaspakajają potrzeby duchowe, 
kształcą zmysł estetyczny; dalej wskazują na piękno 
języka polskiego, zaznajamiają z literaturą polską, są 
one godziwą rozrywką dla ludu, a połączone zabawą 
taneczną odciągając od hulatyk po gościńcach. Takie 
przedstawienia winny być często urządzane, a wtedy 
zniknie uprzedenie do nich pewnego odłamu społeczeń­
stwa, który obecnie tamuje należyty rozwój tychże.

Miros,

Komunikaty
Z poczty. Z dniem !. maja r. b. podwyższono 

taryfę listową do zagranicy o 100%.

Wiadomości pozamiejscowe
Opalenica. (Pomnik bohaterów  wielkopolskich) 

W  niedzielę dnia 23. b. m, po poł o godz. 4 odbyło 
się poświęcenie kamienia węgielnego pod pom n'k b o ­
haterów poległych pod Zbąszyniem w walkach o wy­
zwolenie Polski z pod jarzma pruskiego. Ogromne 
tłumy obiegły plac uroczystości, a  przemowa wypo­
wiedziana przez Wiel, księdza Proboszcza Chudzińskie* 
go z Opalenicy wywołała ogromne wrażenie. Poświę­
cenie pomnika odbędzie się d. 14 maja b. r. Pierwszy 
to pomnik Bochaterów Wielkopolskich.

W arszaw a. (Romantyczne porwanie). Dnia 9. 
bm. ministerjum spraw zagranicznych i spraw wewnę- 
trzych zostały zaalarmowane przez jedno z przedstawi­
cielstw dyplomatycśnych w Warszawie, że u członka 
tego przedstawicielstwa pułk. F. we wsi Grodkach 
pod Warszawą władze policyjne dokonały rewizji wskutek 
czego pogwałcono sprawę eksterytorjalności. Intereso­
wane przedstawicielstwo dypjomatyczne zażądało wsku­
tek tego zadośćuczynienia. Oczywiście poruszono wszy­
stkie sprężyny i nareszcie stwierdzono fakt następujący. 
W ubiegłym karnawale przedstawiciel jednego z państw 
neutralnych w Warszawie, wydał swą 20-letnią córkę 
za hr. D., dając jej wiano ł/2 miljarda marek polskich.

Pożycie małżeńskie młodej pary było bardzo szczęśli­
we, aż zamącone zostało nagle w ubiegły piątek. W 
tym dniu hrabina D. otrzymała wezwanie od swego 
ojca, który niespodziewanie przyjechał do Warszawy, 
by zjawiła się niezwłocznie w gmachu przedstawiciel­
stwa swojego kraju ojczystego Hrabina D. jakby 
wiedziona przeczuciem początkowo nie chciała usłuchać 
wezwania, ulegając jednak namowom swego mał­
żonka, udała się na oznaczone spotkanie. Qd tej 
chwili ślad hrabiny D. zaginął. Natomiast ojciec jej 
odwiedził w Hotelu Europejskim zamieszkałego tam 
chwilowo hr. D. i zażądał zwrotu paszportu zagra­
nicznego swej córki a na zapytanie, co się dzieje 
z chrabiną D. neutralny dyplomata odmówił wszel­
kich wyjaśnień i nie dostawszy żądanego paszportu, opuś­
cił hotel. Hr. I), postanowił rozpocząć poszukiwania na 
własną rękę. Poszlaki wskazywały, że hrabina D. zo­
stała wywieziona do wili w Grodkach. Hr. I), z pomo­
cą przewodnika policji warszawskiej udał się do wili 
w Grodkach i dokonał tam rewizji poszukiwań za żoną hr. 
D. Ostatecznie nadeszła wiadomość, te  żona jego wy­
wieziona została zagranicę i znajduje się obecnie w Ber­
linie. Śledztwo dalsze jest utrudnione i to wskutek 
tego, że w sprawę wmieszani są dyplomaci zagraniczni.

Złodzieje w  trumnie. Złodzieje warszawscy roz­
jechali się w prowincji, celem zdobycia łupów na święta. 
Między innemi dwaj złodzieje, Andrzej Grendowski 
(Wołyńska 23) i Bronisław Cieślak (Młocińska 32) 
wyjechali w Kutnowskie i tam, popełniwszy kilka k ra­
dzieży, powracali szczęśliwie z łupami do Warszawy, 
jadąc kradzionemi końmi i kradziony^m wozem. Nie­
szczęście chciało, że w Kutnie spotkał icb po drodze 
patrol policyjny w nocy i usiłował wóz zatrzymać, ale 
jeden z opryszków zawołał na swego towarzysza, aby 
uderzył „glinę" (policjanta) batem, co też ten uczynił, 
poczem, podciąwszy konie, zaczęli uciekać. Policjanci 
w liczbie dwóch dali za opryszkami dwa strzały w po­
wietrze, a gdy to nie poskutkowało, dano ognia w s tro­
nę opryszków, rezultatem czego było zabicie jednego 
konia i opryszka Andrzeja Grendowskiego. Wóz za­
trzymano, co widząc drugi opryszek zeskoczył z wozu 
i znikł w pobliskiej bramie.

Wszczęto poszukiwania, aJe nadaremnie; nigdzie 
zbiegłego opryszka nie znaleziono. W tym domu był 
skład trumieri i w składzie tym policjanci zaczęli szu­
kać opryszka, lecz i to na nic się nie zd a ło :  złodziej 
znikł. Wtedy jeden z policjantów otworzył kilka tru- 
mień, leżących w szopie składu i w jednej z nich 
znaleziono leżącego nieboszczyka, z rękoma, złożone- 
mi na piersiach, nieboszczyk jednak jakoś dziwnie był 
niepodobny do umarłych; wówczas polieijanci, mając 
w ręku bat, ten sam, którym został uderzony przez 
opryszka. jednem potężnem uderzeniem wskrzesił nie­
boszczyka, którym okazał się właśnie zbiegły z wozu 
złodziej Cieślak. __________

Ruch w Towarzystwach
W w t o r e k  2. m a j a  odbędzie się zebranie 

tow. Przemysłowców w Koźminie na które zaprasza 
członków oraz życzliwych towarzystwu Zarząd.

T o w a r z y s t w o  g i m n a s t y c z n e  „ S o k ó ł ” w K o ź m in i e  o d ­
b ę d z i e  sw e  m ie s i ę c z n e  z e b r a n ie  w dn iu  3. m a ja  o godz. 
4- te j  p o p o łu d n iu  w lokalu  p. G rodzk iego .  Na p o rz ąd k u  o b ra d :  
O d c zy t  o k o ns ty tuc j i  3. m aja  i b a rd z o  w a żn e  sprawy.

S z a n o w n y c h  cz łonków  u p ra sz a  s ię  o l iczne  przybycie .  
G o śc ie  p rzybyw ając i  z cz ło n k am i m ile  w idz ian i .

Z a r z ą d .

„Czorskom Stow arzyszenia Urzędników P ań­
stwowy. kom unalnych i Sam orządow ych na powiat 
Koźmiński T. z. w Koźminie" komunikujemy niniej- 
szem co następuje:

I. W św ięto  narodowe 3. maja b. r. o godzinie 
12-tej w południe odbędzie się  w lokalu p. T. 
Pilarczyka w Koźminie pogadanka ze skrom- 
nem śniadaniem. O liczny udział członków u- 
prasza się.

II. W poniedziałek, dnia 8. maja b. r. (św . Sta­
nisław a) o godzinie 1.30 popołudniu odbędzie  
się  na sali p. M rozkowiaka w K oźminie m ie­
sięczne zebranie z następ- porządkiem obrad:

1. Z a g a je n ie . 2. P o d a n ie  do  w ia d o m o śc i nazM’fsk. n o w y ch  cz ło n k ó w  S to ­
w a rz y s z e n ia , r 3; P r z e c z y ta n ie  p ro to k ó łu  z e  z e b ra n ia  m ie s ię c z n e g o  w d n iu  26. 
m a rc a  b. r . .  4. K u m u n ik a ty  Z a rz ą d u , 5. S p ra w o z d a n ie  s e k re ta r z a  S to w a ­
rz y s z e n ia  p . A n d rz e jc z a k a  z e  Z jazd u  D e le g a tó w  w P o z n a n iu  (8. i 9. k w ie tn ia  
1922 r .)  6, D ysk u sja  n a d  s p ra w o z d a  ~.iem, 7. U ch w a len ie  je d n o ra z o w e j s k ła d ­
ki n a  z a k u p  k s ią ż e k  d la  b ib ljo te k i, 8. W ybór s ta łe j  K om isji o ś w ia to w o —-n a­
u k o w e j, z a b aw o w e j i w y c ie c z k o w e j, 9. S p raw a  re f e r a tu  n a  p rz y s z łe  z e b ra ­
n ie ,  10. W olne w n io sk i, 11 . z a m k n ię c ie .

III. W n i e d z i e l ę ,  d n i n  14, m a j a  b. r .  o  g o d z i n i e  8 -m e j  
r a n o  w p ie rw szą  ro c z n ic ę  śm ie rc i  śp. k o m is a rz a  obw odow ego  
A n to n ieg o  S t e r n b e r g a — P o w i d z k i e g o  z Koźm ina, w s p ó ło rg a ­
n i z a to ra  n a sz e g o  S to w a rz y sz e n ia ,  o d b ę d z ie  s ię  w k o śc ie le  far- 
nym w K oźm in ie  za  spokój jeg o  d u sz y  m s z a  św . O l iczny  u- 
d z ia ł  w n a b o ż e ń s tw ie  tern u p r a s z a  się .

IV. O d  1. m a j a  b. r .  po cząw szy  w y k ł a d a ć  b ę d z i e  b i b l i o ­
t e k a r z  n a s z e g o  S t o w a r z y s z e n i a  w l o k a lu  p. T .  P i l a r c z y k a  
w K o ź m in i e  c z a s o p i s m a  „R o zw ó j’ i „Nową P o l s k ę ”, k tó re  to 
p ism a  cz ło n k o w ie  m ie jscow i i pozam ie jscow i  za  o k azan iem  
d o w o d u  c z ło n k o s tw a  do  p rz e c z y ta n ia  o trzy m ają .

V. Nowym  cz ło n k o m  S to w a rz y sz e n ia ,  k tó rzy  d o  d n ia  25. b. 
m. zg ło sze n ia  c z ło n k o s tw a  se k re ta rz o w i  S to w a rz y sz e n ia  d o r ę ­
czyli, k o m u n ik u jem y ,  że  d n ia  25. b. m. p rz e z  Z a rz ą d  p rzy jęc i  
zos ta l i .

VI. C z ło n k o m  S to w a rz y sz e n ia  z a le g a jąc y ch  ze  sk ład k am i  
u p ra sz a  s ię  o sp i e s z n e  u i s z c z e n ie  s ię  ze  sk ła d e k  na  r ę c e  
sk a rb n ik a  S to w a rz y sz e n /a  p. K opczy ń sk ieg o  w K oźm in ie  ( S t a ­
ros tw o ,  pokój 16.)

VII. S z a n .  C złonków  u p r a s z a  s ię ,  aby o pow yższym  k o m u ­
n ik ac ie  cz łonków  n ie  a b o n u ją cy c h  „ O rę d o w n ik ” pow iad o m ić  
z ec h c ie l i .  Z a rząd .

P r z e w o d n i c z ą c y  D rz em c ze w sk i ,  S e k r e t a r z  A n d rz e jc za k
S ta r s z y  n a cz e ln ik  pocz ty  S ta r s z y  s e k r e t a r z  powia tow y



v W  naszym Rejestrze Spółkowym zapisano dzisiaj 
pod nr 5 (Bank ludowy Sp. zap. z nieogr. ©dpowiedz. 
Borek) co nas tęp u je :

Statutem z dnia 28. m arca 1922 zniesiono statut 
z dnia 4. czerwca 1894 r.

Koźmin, dnia 19. kwietnia 1922.

 Sąd Powiatowy.
w naszym rejestrze handlowym A pod nr. 194 

zapisano przy jawnej spółce hand low ej: Dom Handlowo 
Eksportowy w K oźm inie że spólnik Franciszek Konie* 
czny ze spółki wystąpił i że firma pozostaje nie zmienioną. 

Koźmin, dnia 20. kwietnia 1922.

Sąd Powiatowy.
W naszym rejestrze spraw małżeńskich zapisano 

dzisiaj na stronie 1399 co następuje: górnik Stanisław 
Szczepaniak i jego żona Franciszka z domu Walczak 
w Borzęcicach kontraktem z dnia 24. kwietnia 1922 r. 
zawarli ogólną wspólność majątkową z wykluczeniem 
dalszego jej trwania po śmierci jednego z małżonków.

Koźmin, dnia 25. kwietnia 1922 r.

Sąd powiatowy
O ferta

Kupcy pragnący w roku 1922/23 dostawiać do 
więzienia tutejszego sądu mięso i towary kolonialne, 
zechcą zgłosić swe oferty pisemnie na ręce sędziego 
Dra. Pa»ternaka w ciągu 2 tygodni. Uwzględ­
nione będą oferty dające większy procent opustu 
z ogólnego rachunku.

Przełożona wiezienia przu sądzie powiatowym
w K oźm in ie .

£icytaeja na drzewo opałowe
za natychmiastową zapłatą odbędzie się

m sobotę, dnia 6'tego maja br.
począwszy od godz. 9-tej p rzed  po łudn iem  p rzed  kasą  

leśną  w Baszkowie.

Sprzedawane będą:
szczapy, walki, pionki, chrust I— 111 ki. z 
okręgów ochronnych. £ila około 300 tnp. Rochy 
około 200 mp. Saszkóu) około 200 tnp. 
Kelenopol około 300 mp. i Jtebiehów około

20 mp,
W arunki sp rzed aży  ogłosi się p rzed  licytacją.

Państw, leśnictwo rew. Baszków

Dom
d o  t e g o  c a  9  m ó r g  z i e m i  I k i .
natychmiast do sprzedania. Zgł. przyjmuje

A gen tu ra  H andlow a
t'm°" Wł. Jaworski i Ska. 56

FLAKI
wszelkiego rodzaju do wyrobów 
mięsnych ma zawsze na składzie

Antoni Lissowski
Prosimy uwzględniać firmy 
ogłaszające w Orędowniku 

powiatu Koźmińskiego.

t a i i A i t j f i i e
Ubrania męskie i ehłopięse tonfirmanhcnaiipiic 

ubranka do kontunji ś®. 
woale 

perkate 
płótno 

prany 
krawaty 

rękawiczki 
pończochy 

skarpety
kupuje s ię  najtaniej w  firmie

fatum 
Scineti • 

M \t

franattrn
e

nBławat
Ul

Sotfeit
knnft roan mit bitlictHru in  f i r m a

99

Koźmin ’

ul. Krotoszyńska nr. 9

griftSjen Baufalf u. Cement, 3iegel- u. Dadjjfelne
mnggiMUtteife j u  S B etlćąncifen  (om ie  e in je lu  b if lig ft  corn  fia g er  beSgl.

porofe £>of)l3iegel, Dać)rdfet, Bo^rgetnebe, 
(Bips, beffe Dać)pappe, £ eer , ftlebemaffe unb 
anberes Badjbebetfimgettiaterial ferner Btun- 
neu- unb Xrelfoitplatten, Xotitofjre, fttippen- 
fdjalen, frotfene Jufobobenbielung  ----------

f)at abjuge& ert

Th © r e n * , Baugefd)ćift
T e le f o n  15 P o g o r z e l a Ttlefon 15

Tomarzystmo ?ożyczkome m Koźminie
Konto czekowe w Pocztowej Kasie Oszczędności w Po­
znaniu nr. 200558, w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej 
w Poznaniu i Ostrowie oraz w Banku Związku w Poznaniu

przyjmujeOszczędności
płaci procent według umowy i załatwia szybko i tanio 
—- wszelkie sprawy wchodzące w zakres bankowości —

Zapisujcie Orędownik
powiatu K oźm ińskiego.

1  P O L E C A M :  I
Hj Farby, Lakiery, Pokosty, Pędzle, 

Oliwy do maszyn, Smarowidła na 
W szory i osie. Wszelkie artykuły do 
iw prania. Wszelkie aparaty Chirur- 
jk  giczne, Termometry. Wyroby z gu-

i Waty, bandaże i opatrunki. jf$(
Ś w iece  stearynowe i woskowe. 
Perfumy, mydła toaletowe oraz 
wszelkie inne artykuły drogeryjne

m w.
ig J. F. G ro c h o w sk i
(jj Drogerja Koźmin Rynek

wystawa E T E R N I T 99

Rajtrroalszą, najlżejszą, najdoskonalszą ogniotrwałą cementoT»o azbestową patentowaną 
5  dachówkę bez żadnych kosztom utrzymania i reperacji z długoletnią gwarancją ^

poleca w Koźminie

J . K o d u r ,  mistrz blacharski, przedsiębiorstwo pokrywania dachów
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Szanownej Publiczności m iasta Koźmina i oko­
licy donoszę uprzejmie, iż z dniem 22 kw ietnia

Sr przeniosłem mój interes ^  
zegarmistrzowski i złotniczy

Rynek nr. 5
obok pana Podlewskiego (dawniej Drogerja pana

Wyrzykowskiego)
Z poważaniem

Antoni Sempiński
Polecam

w wielkim wyborze zegarki, zegary 
ścienne, budziki, biżuterja z złota i srebra

W ykonuje  
wszelkie reparacje w zakres zegarmis- 
trzostwa i złotnictwa wchodzące szybko, 
pod gwarancją i po cenach przystępnych

c ^ 9  M W  0 ^ 0  C1

i

□ □ □□ □ □ □ ■■ ■ ■ ■ ■■ ■ □ aaaD D D D H H iaiiaanoaouG B aH aH H aocicjunnD■■■■■■■□□□OQDuaaooaaQacaaanaaapuaaapaoQuaaaDUQaB»BMB«Ba %

Szanownej Publiczności m iasta  Koźmina i okolicy 
donoszę uprzejmie, iż otworzyłem z dniem 15 b. m. 
w m ieście tutejszym przy ul. K laszto rnej nr. 27

Skład rowerów 
i warszt. reparacyjny

.= takowych -==—- = =
. Prosząc o łaskawe poparcie, przy­

rzekam  skorą i rzetelną obsługę

Z poważaniem

B ron isław  Dymel
Dem g. ^ubl. non Koźmin unb Utngegenb jur gcfafligen£t'enntni§- 
nafjme, bafe id) ani 15. b. 2Uts». ul. K lasz to rna  nr. 27 eiu
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fomie eine 

erbffnet łjabe
Snbem idj fcfjnefle unb prompte Slu^fufjrung meiner Strbeitcn 
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Niniejszem podaję do łaskawej wiadomości Szan. Oby­
wateli m iasta i okolicy Ostrowa, że z dniem 1. kw ietnia 
1922 r. przy zbożowem mojem przedsiębiorstw ie 
w Ostrowie otwieram  O ddział bankow y pod firmą

Roman Krysiński
Oddział 
Bankowy

w Ostrowie
Zakres działania Oddziału obejmować będzie wszystkie 
gałęzie interesów bankowych ze szczególnem uwzgl. 
potrzeb handlu zbożowego — — — — — — — M
K upno efektów , w alorów  itd . — Przekazy  krajow e 
i zagran iczne . Inkaso  kuponów , wylos. papierów , 
czeków, przekazów , w eksli i pp. R achunki b ieżące, 
czekow e i term inow e. — D epozyty za korzystnem  
= = = = = =  oprocen tow an iem  ■■=  ■■■ .

Żeby dać możność najszerszem u ogółu zaoszczędzenia gotówki

Oddział Bankowy
przyjmuje

Wkłady oszczędnościowe fi,
z oprocentowaniem  od 7—11 w stosunku rocznym, W

w kwocie zaczynając od mk. 500
Dla wygody swej klienteli Oddział posiada ( 

skrytki bankowe (Safes)
Z poważaniem

0 Roman Krysiński
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